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Pierwsza strona Arbeitskarte Heleny Pawłowskiej

Rozstrzelany w 1944 r. Józef Trzaska (fot. z ok. 1942)

 







w Rudziskach Pasymskich rozpoczął działalność 5 XII 1945 roku. Jego wieloaspektowy program nauczania 

przeznaczony był przede wszystkim dla starszej mazurskiej młodzieży wiejskiej. Cel każdego z ośmiu kursów nauczania 

był dwojaki: z jednej strony należało tę zgermanizowaną młodzież włączyć w nurt polskiego życia społecznego, czego 

podstawą był oczywiście język oraz nauczanie historii regionu, lecz również zaadaptować tę społeczność do aktualnych 

warunków politycznych, łącząc w dyskursie – jak to się wówczas eufemistycznie określało – wątki „narodowe 

i społeczne”. Trzeba pamiętać, że owa „repolonizacja” stanowiła dość poważne wyzwanie natury społecznej, a nawet 

psychologicznej. Jak wynika z opublikowanych przez Instytut Północny im. Wojciecha Kętrzyńskiego „Relacji słuchaczy 

Mazurskiego Uniwersytetu Ludowego w Rudziskach Pasymskich” (wstęp i opr. K. Bączek, R. Tomkiewicz, Olsztyn 2021), 

mieliśmy do czynienia z pokoleniem, które nierzadko trzykrotnie modyfikowało czy wprost zmieniało swą 

przynależność oraz tożsamość kulturową, narodową i państwową. W domu rodzinnym mówili oni przede wszystkim 

w gwarze mazurskiej, potem zostali poddani radykalnej germanizacji zarówno w sensie językowym, jak i społeczno-

politycznym, a następnie musieli się samookreślić w nowej rzeczywistości państwowej - polskiej, wypełnionej również 

konkretną treścią ideologiczną. Zebrane w 1949 roku relacje słuchaczy MUL świadczą nie tylko o dramatycznych, 

a nierzadko tragicznych losach tych osób i ich rodzin, ale również o psychospołecznym i tożsamościowym rozdarciu 

młodej społeczności mazurskiej. Karol Małłek, dyrektor placówki w Rudziskach Pasymskich, wspominał, że u progu 

I kursu MUL, spośród 134 słuchaczy, 39 z nich znało język polski w mowie oraz piśmie, 76 (czyli zdecydowana większość) 

– operowało wyłącznie gwarą mazurską, 8 – nie mówiło po polsku, ale rozumiało język polski, a 11 słuchaczy 

posługiwało się wyłącznie językiem niemieckim. Był to więc niekiedy problem natury fundamentalnej, który chciano 

rozwiązać możliwie szybko, obejmując tego rodzaju nauczaniem relatywnie szeroką grupę osób. W trakcie wspomnianych 

ośmiu kursów nauczania, w latach 1945-1950 Mazurski Uniwersytet Ludowy w Rudziskach Pasymskich ukończyło 310 

osób.

MAZURSKI UNIWERSYTET LUDOWY 

 O, ojczysta nasza mowo, 

 Coś kwitnęła nam przed laty, 

 Zakwitnijże nam na nowo, 

 Jako kwitną w lecie kwiaty. 
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